"0 powstani 


_. listepadowem 
|... 0 Wolność walka kiedy się 
Z | ,.. - |wznieci. 
To ze krwią ojców prze- 

[chodzi na dzieci! 


W dobie krwawego czeistacza- 
nia się Europy obowiazkiem każdego 
obywatela Jest zbadać dokładnie i su. 
miennie dzieje naszych walk niepod- 
ległościowych, ażeby pokolenie obec- 
ne, nawiązujące święte ogniwo walk 
_0 niezależność z dawnymi bojowni- 
| dee i EI E ducha, czerpało 

B naukę I doświadczeni 
| jez dczenie na przy- 
Każdy poryw buntu działał za. 
„wsze ożywczo na cały naród i zapo- 
biegał „gniciu w niewoli“, 
„czynu przechodził jako burza pomię- 
dzy Naród. Budził śpiących, krzepił 
- wątpiących, wzywał Naród cały do 
walki o najwyższe dobro człowieka 
_jakiem może być uzyskanie niepod- 
ległej Ojczyzny. I wśród wszystkich 
których nie stoczył ostatecznie trąd 
ugody i „używki*, wezwanie do boju 
znalazło szlachetny odzew, I gdyby 
„nie Poiska podziemna, Polska spisków 
„1 buntu stoczylibyśmy się do rzędu 
_ plemienia,  tehórzy i niewolników. 
Bunt Polski obok klęski potęgował 
- zaciętość i mściwość, źądzę odwetu 
Í czynu, wpływał ożywczo na polską 
literaturę i sztukę stwarzając typy, 
opromienione aureola bohaterstwa 
„Ą poświęcenia, zachęcając do wytrwa- 
mia i naśladownictwa na ciernistej 
. drodze naszego życia. 
| Mickiewicz, Słowacki, Krasiński, 
całą swoją twórczość czerpali z dzie- 
„jów polskiego buntu. a 
e$ Pomimo nawoływań puszczyków 
"ugody, którzy zdradę interesów na- 
„rodowych, rezygnacje z naszych naj- 
«wyższych żądań, motywowali „racją 
-stanu i „koniecznością historyczną*, 
"znajdowali się w każdym okresie 
- dziejowym „zapaleńcy”, „romantycy“, 
„poeci w polityce“, „szaleńcy“, „prze- 
.»wrotowcy“ i cały legjon tych, któ- 
zy śmieli budzić z drzemki niewoli, 
 ytym i zadowolonym z rang, gwiazd- 
= kt i zaszczytów. Historja się powta- 
"rza, wzory dawnych czasów są bliź- 
niaczo podobne do dzisiejszych... 
„ > „jednej strony mamy  „niepo- 
- prawnych szaleńców”. 
Z drugiej tych, którym rząd car- 
ski stawiał pomniki nawet po nieza- 


Jeden ci jastrząb szarpie serca i 
- wnętrzności — drapieżny rozpustnik 
- Nowosilcow. | 
©. Iw Litwę zapuścił szpony, do 
„ostrobramskiege grodu sięgnął 
niecny sługa wstecznej myśli sza- 
tana. a | 
W. więzieniu promienny młodzie- 
- niec Adam, w więzieniu jego towa- 
'rzysze, 0, darmo szczżerzysz kły, 
. przeklęty psie piekła, bo nawet zbrod- 
„nie twoje, w czystych sercach szcze- 
pione, owocne wydadzą plony 1 ku 
zbawieniu będą. Nie Miekiewicza 
"płaczesz Polsko, — on w próbach 
jaśniejszym jeszcze ogniem zapłonie, 
— ło młodziuchny Plater, trzynasto- 
- letni więzień, w kajdanach na Sybir 
'w kibiżce pędzony, ron łez matczy” 
nych pobudza. | =. l 
-. Zasłaniasz oczy i błądzisz, jak 
mara, w widmowym świecie wspo- 
minań. | | = 
Idziesz między mocarnemi hut- 
sami Chrobrego, stajesz wdzięczna w 
Krakowie przy Łokietkowym tronie, 
- słaniasz się po polach Grunwałdz- 
kich, trwasz w zadumie nad znaną 
tylko tobie mogiłą Warneńczyka, 
 spioszysz z Stefanem Batorym na 
- Moskwę, słuchasz, jak szumi Balty- 
-da,niosąca na spienionel grzywie dziel- 
nych Czarniecczyków, wartujesz pod 
~ murami Częstochowy, łowisz czu]- 
nem uchem szum Dniepru po poro- 
hach, uśmiechasz się pobłażliwie do 
mestwa Sobieskiego... | 
— —Nas stać i na to—szepczesz.—My 
nie na korzyść łakomi—na sławę, —mó- 
wisz chełpliwie, a później, strwożona 
m oddechem zapartym,z głuchym o 
krzykiem przypadasz do 


Kościuszki, aż wreszcie, w kurczo= 


Wierność swemu Monarszae*. 


Ga obdarzyli nas dy 


Pozew d 
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 bezwładzy, 
kłamstw, podłości i oszczerstw, 


strzemion: 


szczytnej śmierci z napisem: „Aa 
~ 4e wszystkich dzielnie polskich 
jedno tylko Królestwo, Kongresowem 
zwane, osiągnęło na krótki przeciąg 
czasu, byt odpowiadający duchowi 


traktatów wiedeńskich. 


Nie z sentymentu i dobrego ser- 
plomaci europej- 

sey „Kongresówką”, lecz ażeby po- 
łożyć kres wojnom i niepokojom, któ- 
ra w ciągu 22 lat bez przerwy 
wstrząsały Europą. aż 
. , prawa polska zajmowała wtedy 
jedno z pierwszych miejsc z przy - 


czyny, że po pogromie Napoleona zo- 


stało jednak kilkadziesiąt tysięcy 
bitnego polskiego żołnierza. Spra 
wiając niemało kłopotu ówczesnym 
dyplomatom a szczególniej uapełnia- 
jąc obawą najchytrzejszego z gre- 
z Bia pokoju* Cara Aleksan- 
ra l... | 


= „Wskrzeszenie“ Polski zaznaczy: 
ło się powrotem wojsk do kraju 
i obietnicami cara, na których ugoda 
budowała zamki na łodzie, nie szczę: 
dząc służałczości i pochlebstw, 

__. Namiestnikiem Królestwa został 
W. Książe Konstanty, który w „Kon- 
stytucyjnem* Królestwie zaczął rząm 
dzić samowolnie i brutalnie, ignoru- 
jąG prawa zasadnicze, prowokując na 
każdym kroku ludność polską. 

Jako reakcja przeciw despotyz- 
mowi satrapy, powstała polska ma- 
sonstja, cźyli t. zw. wolnomularstwo, 
wprowadzone do Polski z zagranicy, 
które oprócz zewnętrznej maska- 
rady szerzyło zasady liberalne, zwal- 
czając przesądy i despotje, stając 
się przy gorącej naszej naturze Za- 
wiązkiem spisków i buntu. - 

W 1819 major Łukasiński z sę- 
dzią Machvickim, podpułkownikiem 
Wierzbołowiczem i adwokatem Szra - 
terem zawiązali pod osłoną masos 
nerji związek, którego celem było 
odzyskanie niepodległości.  Wrzenie 
umysłów w Niemczech, ruchy rewo- 
łucyjne w Hiszpanji i we Włoszech 
obudziły czujność i represje rządów; 
przerażonych widmem odradzającego 
się „jakobinizmu”.  - AR 

Europa była jakgdyby podmino- 
wana przez spiski różnego rodzaju; 
nie dziw że i u nas oprócz Wolnomu - 
larstwa powstało Towarzystwo Patrjo- 
tyczne i Związek  Templarjuszów, 
które wobec niewoli narodowej, mia- 
ły charakter wybitnie polityczny. . 

Po krwawych wyrokach peters- 
burskich zaczęły się aresztowania 
w Polsce. Sledztwo carskie wyka- 


E E 


zawieszona, toniesz w Elsterze. 

Napoły martwa powracasz Z to- 
ni zamroku, by dźwigać dalej ukrzy- 
żowane życie. 

-_ Rwie się złocista nió wspominań. 
Wleczesz się teraz pustym ugorem 
więźniesz w bagnach 
JE- 
steś biedniejszą od najbiedniejszych 


świata, bo komornicą we własnej za- 
grodzie, bo niewolnicą we własnym. 


dziedzictwie. 


Nie, nie! To demony rozpaczy beł- 


kocą wokół ciebie, w wichrze wę- 
drownych nocy, a ty słuchasz i trwo* 
gą sercoeć pełnieje. 


"Nie, niel Jeszcze nie pora na bezwolę, 
jeszcze w sercu twojego narodu bał- 
wani się gniew i wściekłym zalewem. 


uderza na wylądy życia. Jak za- 


czajony lew drzemie *wój naród i z 


groźnym pomrukiem gotuje się do 
skoku. 


Patrz!... już staje się ciałem wo- 


la wybawienia: w listopadową noc w. 
błysku padających gwiazd zapala 
Warszawa pochodnię buntu. 


Jacyż to tytani śmią się rzucić 


na leże rabego zwierza? | i 
To młodzi podchorążowie, to nie- 
ma i ciche aż dotąd pionki 
chownicy jego wojennych przeglą- 
dów. Lecą, jak półbogi w płomia- 
niach zapału z Wysockim na czele, 
który im giestem archanioła wrotj. ku 
zbawieniu” ke snap 
Szumią zwiędłe ry 
Łazienkowskim parku, zadrżał cień 
Sobieskiego. | | 
Wræasz, Polsko, z dróg grząz- 
kich, z manowców popłątanych i sta: 
jesz w Warszawie i wołasz: j 
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pomoc zagranicy—oto etapy 
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wym uścisku na szyi księcia Józofa 


na sza- - 


liście w starym- 
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zało, że polscy spiskowcy 
kowali się z Dekabrystami. 
Łukasińskiego aresztowano, osa= 


komuni- 


dzając go w Zamościu za nieudany 
zamach opanowania twierdzy; skaza- 
ny na karę śmierci, którą zamieniona 
na dożywotnie więzienie. 


W 1826 roku zaczęły się masowe 
aresztowania w „Wolnej  Kongre 
sówce*. | i | 

Kiełkujące niezadowolenie, pod 
wpływem gwałtów i prowokacji ze 
strony W. Ks. Koustautego zamieniło 
się w powszechne wrzenie. W Euro- 
pie zaczynało się wrzenie rewolucyj- 
ne. Rewolucia lipcowa zmusiła do 
abdykacji dynastię Burbonów, Bel- 
gowie oderwali się od nienaturalnego 
związku z Holaudją, zrywając niewoli 
pęta. 

Podniecenie umysłów udzielało 
się wojsku, wśród którego rozszerza- 
ło się sprzysiężenie, Aresztowanie 
wśród spiskowców wywołało przera- 
żenie; spodziewano się, że policja za 
pomocą tortur odkryje konspiracje 
i jej zamiary. Wobec tego postano= 
wiono wybuch przyśpieszyć, wyzna- 
czając termin na 29 listopada, 

Znane są dzieje szeregu bitew, 
które były świadectwem nadludzkich 
wysiłków polskiego żołnierza.  Nie- 
zdecydowane . kierownictwo, które 
miast zbroić lud cały, wysłało dele- 
gacje pokorne do cara. Brak wiary 
we własne siły u dowódzców, ambi.. 
cje i intrygi generałów, liczenie na 
klęski. 

Przeglądając karty historji po: 
wstania listopadowego, chcemy unik- 
nąć tych wszystkich błędów, które 
sprawiła nieudolność wodzów i dla 
tego nakaz wojny z Rosją—to święte 
przykazanie zostawione nam w spu- 
ściźnie przez duchy żołnierzy z pod 
Wawra i Grochowa, to prawo święte 
uchwały ostatniego sejmu. polskiegol 


— Do broni, ludu! Do broni! 

O niezapomniana, o zwycięska 
nocy! | 
Oto porywa się lud ze snu, grają 
mu w oczach światła pożarów; oto 
pęcznieją ulice rozjątrzonym tłumem, 
oto pękają zawory arsenału i tysiące 


„rąk władnie teraz bronią. 


= Powstajesz, Polsko, w abunto- 
wanym ludzie. SBzczerzą się serca 
wściekłością odwetu; jako szumiące 
strumienie płynie zbrojny lud ulica- 
mi stołecznego grodu, płynie zewsząd 
aż do rana, aż do świtu. 
Lecz o świcie... o, piekło! 
Lecz o bladym świcie nierucho- 
me stanęły rozpienione fale, jak w 
kamień stężałe, nieruchome i cieha... 
| Na rany Chrystusa! czegóż to 
stoicie bezradn.? > 
Na rany Ukrzyżowanego! wróg 
gię z miasta wymknie, zwierz osa- 
czony znajdzie drogi podziemnel Da- 
leji! Zywiej! Razem, jak burza, jak 
orkan, jak huragan! | 
. Zaś oni stoją ciągle, jakby za- 
śnieni, a jeden po drugim wzrokiem 
uderza i szuka. eM 
Aż poszedł pomruk grożny a ża- 
łośliwył.. | 
— Wodza nam 
wodzal | 


trzeba, a nie masz 
Gdzie twoi hetmani, Polsko? Gdzie 


-twoi hetmani? | 
Zali wszyscy w odmętach prze- 


szłości przepadli? Zali się Żaden nie 
zjawi, by wieść .ten lud mocny i 
gniewem bożym dyszący?.. 


Co ty szepczesz, Polsko, zatra 


skana, frasowaniem ogromnym zdję: 


ta? Zali to imię Chłopickiego? Zali 
to nie oman? Zali ty iście wymawiasz 
imię Chłopickiego... 

| Budzi się lud, okrzykami bucha. 
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skiego obydwueh okupaeji, 


dezy ~ prof. Re 


miszewskiego 


Sy A » 


rtysty teatru „Rozmaitości* | 


komedja stylowa «e 
- K Ua jskiego. - 


To Ewangelja Niepodległości, nie- 
siona na ostrzach bagnetów żołnierzy 
polskich. | | | 

To lekarstwo na bierność, gnu- 
sność i apatje niewoli! 

Niechaj cżyny podchorążych þe- 
dą dla gnuśnych przebudzenia gro- 
mem, by już nie było wątpiących 
między nami. A płonący ofiarnie 
znicz Wolności niechaj przepali do- 
tychczasowe uprzedzenia, . niezgodę 


1 samolubstwo. 
| Aleksy  Rżewskt, 
poświęcenie pomnika | 
| pod rzywopłotami, 


"W dniu 18 listopada odbyła się 
w Olkuszu, jak donoszą do „Nowej 


Gazety“, uroczystość poświęcenia po- 


mnika 40 legjonistom, którzy padli 
dwa lata temu, tegoż dnia w bitwie 
pod Krzywopłotami, W uroczystości 
wziąli udział reprezentanci I brygady 
w osobach porucznika Źmigrodzkiege, 
4 innych oficerów oraz 5 Żołnierzy i 
kapelanów ks. Kosmy Lenczewskiego 
i Zytkiewicza, reprezentanci artylerji 
Legjońów—kap. Rożen i por. Borucki, 
biskup Bandurski, delegatka naczel- 
nego zarządu Ligi kobiet Galicji i 
bląska, p. Natalja Steinowa, delegacja 
górników z Dąbrowy, rękodzielników, 
skautów z całego Zagłębia Dąbrow- 
szkoły 
rzemieślniczej olkuskiej, straże po- 
żarne z Wolbromia i Olkusza, przed- 
stawiciele austrjackiej komendy ob- 
wodowej z komendantem Kwiatkow- 
skim na czele, delegacja pułku uła- 
nów austrjackich, który brał udział 
w bitwie pod Krzywopłotami i t.d. 
Pomimo niesłychanie przykrej 
pogody—śnieżycy z deszczem, która - 


była przeszkodą dla przybycja dwuch 


Już wońza przed się widzą i ze czcią 


przed nim pochylają głowy. | 
-—— Ohłopicki nas ku zwycięstwu 
powiedzie! Chłopicki ojczyznę zbawi! 
Chłopicki dzielny i mężny, jak lew! 
O, ludu nieszczęsny, dobrotliwy 
tytanie! Widziałeś Chłopickiego twar- 
dą dłoń, widzisz marsa na czole: i 
płaszcz drapowany na ramieniu, i 
grzywę lwią nad oczami, ciskająte:ni 
pioruny,—o0 ludu niewinny, jak dzie- 
cię — nie widzisz serca pod błysz- - 
czącym mundurem, a tam serce kar- 
ła, bo karlim jest serce, niewierzące 
w zwycięstwo! z 
Chłopicki przez zbrodniczą nie- 
wiarę przegrał wszystkie bitwy wa- 
razw pierwszym dniu powstania, 
przegrał je w duchu i oddał cię, 
Varszawo, na pastwę wroga, oddał 


cię, Polsko, w powrotna niewolę, — 


Chłopicki zgrzesżył przeciwko du- 
chowi świętemu, bo zgrzeszył bra- 
kiem nadziei — i zapadł się, jak ko- 
los, na gruzach własnej sławy, 
. I była to pierwsza zdrada po- 
wstania — zdrada w duchu, | 
A Chłopicki zostaje dyktatoremi 
Otrzymuje władzę większą od tej, 
jaką miał Kazimierz, i od tej, jaką 
miał Zygmunt, i większą od władzy. 
Batorego. | 
Może jednym skinieniem prowa- 
dzić lud, jako niewinnego baranka, 
może zmarszczeniem brwi rozkazy- 
wać i może zwyciężać, 
Qa zaś trwa w bazczynie. 
Armja rośnie i zbroi się, ofiar: 
neść narodu strumieniem leje złota - 
na potrzeby wojska, serca rwą się 


kuzwycięstwu, a dłonie ku mieczowi 


On zaś trwa w bezczynie. 
. A tymczasem umacnia się armie 
nieprzyjacielska, Przez rzeki i pola > 


+». szyt wbrew woli 


= pociągów, zgromad 

- uczestników. : | 
". Pochód ruszył do kościoła na 
( cmentarzu, Tam po mszy, odprawio- 
(mej przez ks. biskupa Bandurskiego 
' asystencii kapelanów legjonowych. 


zilo się około 500 


SE po niezwykle podniosłem kazaniu, 


w którem mówca, ka. biskup, czcząe 
zasługi poiegiych bohaterów, wska- 
zywał na ich spadkobierców i na 
Frlsudskiego, jako na orła, który ru- 
caiego Świata na 
czele orląt, aby dać swiadectwo 
prawdzie, że kto kocha, nie amiera,— 
po tem przepięknem kazaniu orkiestra 
górnicza z Bolesławia odegrała „Boże 
coś Polske“ i rozpoczęło się skła- 
_. danie mnóstwa wieńców na grobie 
- poległych. SR 1 
|||. Straż honorową pełnił szwadron 
"ułanów 2 pułku, konno, z obnażone- 
mi szabiami. Przed pomnikiem pierw- 
"szy przemówił por. Zmigrodzki w 
imieniu I brygady, następnie imie- 
niem komitetu inż. A. Minkiewicz, 
- jako delegatka Ligi kobiet p. N. Stei- 
nowa z Krakowa, komendant obwodu 
Kwiatkowski na cześć armji polskiej, 
-. górnik z „Kazimierza* 
„cześć por. Paderewskiego, jako jego 
podwładny. Orkiestra górnicza ode- 
- grała „Jeszczo Polska nie zginęła” i 
-Marsz pogrzebowy i na tem uroczy- 
stość na cmentarzu zakończyła się. 
= Wieczorem w resursie olkuskiej 
odbyła się biesiada z udziałem 200 
osób. Przemawiał pierwszy ks. bi- 
"skup Bandurski na cześć Piłsudskie- 
. g0, którego przez cały czas przyjmo- 
wano owacyjnie. Biskup mówił o 
mocy czynu, reprezentowanej przez 
-. Piłsudskiego i o największej kięsce— 


„ bierności. „Ty Wodzu — rzekł—mo- 


żesz być dumny, że niema dziś 
ośrodka, w którymby czyn polski, 
któryś Ty zapoczątkował, nie był po- 
dziwiany”. | 


Inż. Minkiewicz zakończył prze- 
- mowę okrzykami na cześć ks. Bandur- 
skiego i Piłsudskiego. Por. Wienia- 
-wa wygłosił toast na cześć żołnierzy 
austriackich, którzy razem walczyli 
pod Krzywopłotam. , 
„ Ostatni przemawiał Piłsudski na 
temat tragedji pierwszych żołnierzy 
polskich, którzy poszli w bój, nie 
mając -oparcia w ojczyźnie, nie wie- 
dząc, czy ich krew przyda się na 60. 
- Dziś żołnierz ten odnajduje ojczyznę. 
, Mowę swą zakończył Piłsudski toa- 
stem na cześć państwa i rządu pol- 


skiego. 


nieprzyjacielska, jak groźne, bure 
morze. Toczą sięz chrzęstem armaty; 
- szumią drapiaźne orły na proporcach 
idzie armja bez przeszkód, tóczy się 
"aż ku sercu Polski, a wódz —dykta- 
tor, nadzieja narodu, czeka w bez- 
czynie, RER | j 
Przenika strupieszał 
wzrok Mochnackiego. 
„Proca z Chłopickim!* — krzy- 
czy, — On zdradza rewolucję! 
"Lecz lud nie wierzy jeszcze i 
w uniesieniu zatrzymuje Chłopiekie- 
go u steru władzy. Da e 
. A dyktator, zamiast, jak stado 


a piers orli 


= gępów, spaść z wojskiem na "głowy 
wroga, poczyna z wrogiem prowadzić 


układy. Chce z Mikołajem zawrzeć 
przymierze! Chce ciebie, Polsko, jak 
zbuntowaną niewolnicę do nóg Miko- 
łaja elśnąć] | 00 0067 sm 
"A dyktator zamiast skrzydłami 


zwycięstw Ruś i Litwę nakryć, dep= 


cze zarzewie zapału, bryzgliwymi sło- 


wy zniechęca, dusi. ofiarność ludu, 


jak białego gołębiał Ra 
~- Już rozpłakana Polska jesień od- 
chodzi z polskich pól, już lód zaku- 
wa rzeki i jeziora, już od pamiętnej 
nocy listopada wieie innych nocy po- 
chmurnych przemija, a zgorączkowa- 
ne dłonie powstańców jeszcze w ża- 
„dnej potyczce oręża „nie jęły. Już 


pamiątka Narodzin Chrystusa się 


zbliża, a bezezynne stoją półki i nie- 
"me armaty o oco b : 


Dyktator pertraktuje z wrogami, 


„Dyktator w zwycięstwo nie wierzy, 


"a ma dziewięćdziesiąt tysięcy spraw- 


nego żołnierza! z SH 
-— Aż zbuntowało się serca ludu, 
i z ust do ust, by ptak upiorny z 
-~ okrwawionemi skrzydiami, poczyna 


|= Precz z Chłopiokim! — wra- 
-6a na usta wolanie Mochnackiego, 
-~ . Arzuga naród z piedestału bożka, 


Krajewski na - 


przez błota i lasy i łąki idzie armja 


|. Niemasz wodza! Bezpłodne twoje 


i 0 skich gwałcicieji, 
_. przelatywać straszna słowo: zdrada! 

a płynie i rozłogie z 
się pod Grochowem zatrzyma. Sześć. 
set się tu dział przytoczyło. Dwie- 


ji To, 


2 


ów 


azù delegatów prowincjonalnych 


8 8. a 


- W lipou r. b. odbył się w War- 
szawie pierwszy zjazd delegatów rad 
powiatowych i większych miast pro- 
winejonalnych, na który: postano- 
wiono co pewien czas tworzyć zjazdy, 
dla porozumienia się doklsdnego cen- 
trali z prowincją. Obecny, trzeci z ko- 
lei zjazd odbywa się w Warsza- 
wie. | = 


> 


Zaproszenie nań posłano 48 Ta- 
dom powiatowym i tym większym 


miastom, które z Radą Ułówną w bez- 


pośrednim znajdują się związku. - 
Zjazd, obecny po raz pierwszy od 
momentu wskrzeszenia państwa pol- 
skiego, łączy. przedstawicieli zorga- 
nizowanej prowineji z jej stołecznym 
ośrodkiem, a jakkolwiek zjazd nie iest 


ciałem politycznem i do reprezentacji 


politycznych kierunków nie ma kwa- 
lifikacji prawnych, niemniej przez 
samą swą funkcję informacyjną od: 
działa on w niemałej mierze na obec- 
ne kształtowanie stosunków ideowych 
i prowincji i stolicy. RE 
©. Na porządku dziennym zjazdu 
są sprawy, które tych zadań infor- 
macyjpych bezpośrednio dotykają. 
W dniu 29 b. m. porządek dzienny 
zawiera punkt: „Stanowisko rad opie- 
kuńczych wobec aktu 5 listopsda". 
W dnię 30 b. m.. „Nowela wyborcza. 
Sejmiki i Sejm“. 
Oprócz tych punktów programu 
zjazdu bepośrednio politycznych, są 
i inne, jak „Krajowa Rada Szkolna 
i „Sadownictwo“. 
-Wobec tych okoliczności zjaż 
obecny posiada niezwykłą donio- 
słość. = | „i 


— W rocznicę. 5 

Już po raz trzeci w czasie obecnej zawieru- 
chy wojennej święcimy rocznice powstania listo- 
padowego. Już po raz drugi po zrzuceniu kaj- 
dan ucisku moskiewskiego Święcimy godnie rocz- 
nicę ołbrzymiej doniosłości dia narodu naszego 
faktu obudzenia sie w sercach współczesnych po? 
laków buntu przeciw ckrutnym rządom carati, 
przećiw rządom carskiego satrapy, który za pa- 


rawanikiem obłudnej wolności, strasznie uciska- 


jąc kraj cały, krepował naród powsli, powoli — 
lecz wytrwale — w więzy moskiewskiej, zachłan- 
nej władzy, powoji kładł ziemię naszą w  pasz- 
czę barbarzyńskiego molocha - Moskwy. © 
Gnębił, katował, wieszał i zsyłał dumny 
wielkorządca tych, którzy najmniejszym, choćby 


oporem,  najniewinniejsżem, [choćby słówkiem 


Zdetronizowany Mikołaj i pozbawio- 


ny władzy dyktator. A. bure morze 
moskiewskiej nawały toczy się ciągle 
straszliwe i niepowstrzymane. „ - 

Wodza! o Polskot Wodza! Aby 


tamy zbudował, aby te ręcó, ku obro- 


nie gotowe w ruch wprawił. Niechby 
szańce z ciał usypał, byle nie puścił 
bezkarnie zalewul woz e 
łono, Matko Polskol 
wnętrzności. = R iS 
Już dyktatorskiej nie piastuje 
władzy małodusznhy generał Chłopieki, 
jednak on wojska za Warszawę wie- 
dzie; mają nareszcie z nieprzyjacie- 


Wyschłe twoje 


„lem się zewrzeć, a już styczeń lodo 


wy minął, już: i połowa lutego się 
zbliża. Już trzy miesiące prawie mi- 
mnęło od bohaterskiej nocy listopada. 
Co uczyniłeś, generale, z: trzema 
miesiącami życia Polski, z. trzema 
miesiącami. tłumionych zapałów, mor- 


dówanego bohaterstwa? 


_ Jak potok wezbrany: i szumiący 
winieneś był iść ku pobratytmczej 
Litwie i Rusi; z siół wszystkich, z pól 
wszystkich winienoś był brać chętne 
ramiona i wcielać je w zwycięską 
twą armję; nurósłbyś był w. rzekę, 
rozszerzyłbyś się w morze i, jak mo- 
carz,stanąłbyś wobec wroga—potężny 
pan, dyktator. aan S 
~ A tyś zostawił pobratymcze 
ztemie, jak sieroty. Powstają wątłe 
i chwiejne, niby te badytki wiosenne, 
lecz je mrozi groźny wieher chwiej- 
ności i zdrad, dławi ręka moskiew- 


A bure morze rosyjskiej nawały 
emie zalewa, aż 


I 
à 


Ls 


zdradziłi się z niedagodna Wielkiemu Księciu = 
postawa. + : 

Lecz nie wytrzymała dusza poiska., Zakipia- 
ło, zawrzało w niej i wszystko postawiono na 
karte by tylko użyć okropnej, nie do wytrzyma- 
nia już do'i. POZOROM 

Przez 15 lat naciągana struna —pękta... 

-I następują dalsze wypadki; już kazdemu p% 
iakowi znane—szsreg zwycięstw i klesk. 

Chłopicki, Skrzynecki, Dembiński. Kruko- 
wiecki i inni.. sal AE 

-Do steru władzy wojskowei i cywilnej po- 
woływani są ludzie nieenergiczni, nie przepoieni 
wiarą w zwyciestwo, lub też egoiści, gotówi za 
grosz obcy, za rangi i ordery sprzedać siebis i 
Ojczyznę swoją. J, jak mówi poetka, masiępują 
trzy zdrady — pierwsza zdrada—w duchu, dru- 
ga — w sercu i trzecia. ta  majstrasznieisza — 
zdrada w czynie,. © | 


- I powstanie po arcybohate:skich i nadiudz- 


kich wysiłkach dzielnych obrońców musi paść 


pod przemocą wroga i krwiożerczy szatan Mo- 
skiewszczyzny w postaci zdra cy; Paszkiewicza 
wkracza do stolicy a nawala maskiewska za- 
lewa kraj cały 


, Ga 

Dźiś, w tę bolesna a zarazem promienna pū- 
święceniem, rocznicę, listopadowa, ciemna noc z 
jej tajemnicami i dalsze jej skutki w malowni- 
czych a wyrazistych obrazach stają nam przed 
oczyma. Staja przed nami cienie upadłych na 
duchu dotęódców i zdraiców sprawy ojczystej, 
którzy doprowadzili do upadku, według zdania 
historyków tak świetne widzki powodzenia mają- 
ce powstanie. rope: EERE m 
I pomiędzy nieiedną z chwil, które obecnie 
przeżywamy, a momentami powstania listopedowe- 
„go istnieją pewne analcgje, i dlatego też niejeden 
fragment tego jednego 2  przełowych okresów 
'Poiski — w niejednokrotnej . inicjatywie ` doby 
obecnej—-kształtowania się państwa polskiego — 
inien nam byc przykładem. |. OSA. 4 
A bohaterskim, opromienionym poświęceniem 
bezgranicznsm — powstańcom roku tysiac ośmset 


trzydziestego i trzydziestego pierwszego; dziełnym ` 


obrońcom sprawy ujczystej—dziś, w 86 racznicę 


początku powstania — cześć wieczna i 

chwała! | E 

Ea e E g | (Rajw e o 

— (OQbchód powsiamia iisio- 
BE 


padzie (Ga 
mszę pontyfi kalną odprawił ks. ofi- 
cjał Przezdziecki w asystencji ks. ks. 
Góreckiego i Grabowskiego, pienia 


żałobne wykonał chór męski Tow. 


. Śpiewaczego jim. „Moniuszki*. Po 
skończonem nabożeństwie wykonano 
„Boże coś Polskę*. = = 
- — Dziś, w kościele św. Krzyża 
odprawione były nabożeństwa za po- 
degiych w 1881 roku: o godz. 9 dla 
szkół ludowych, © godz. 10 dla szkół 
średnich, o godz, 11 dla parafian. 
| ; ko r ET ELI 


©. Program dzisiejszego obchodu 
rocznicy listopadowe: urządzanego 
staraniem Koła pomocy dla legjoni- 
stów polskich, przedstawia się nastę- 
ptuiąco: | i 


_ Wieczór rozpocznie się o g. 8-6). 


ny złożona; z dyktatorem Chiopiekim 
na czele, - = | A 

-< I wielki książę Konstanty wraca 
znów ze sztabem olbrzymich błyszcezą- 
cychgwardzistów.: Idzie książę Sza- 
cehowskij, i generał Kreutz, i Rosen, 


i przebiegły Pahlen, i sławny Geis- 
mar. A nad nimi bicz cara—Dybicz. 
Przewalili się przez Bug i oze- 
. kają z rozwartemi głucho paszczami 
armato 0 0 i se 
-~ Jaś armja polska ubożuchnie w 
zawody staje, ubożuchnie, bo nie- 
przychylna kieruje nią ręka i serce 
małoduszna. Daremnie dzielny Prą- 
dzyński ku natarciu woia—giuchym 
jest wódz.. On w obrót pomyślny 
powstania nie wierzy. Zali tedy nie 
wszystko jedno, kiedy i gdzie prze- 
grana nastąpi? 5o 
©. Lecz los cheiał, by potomni wie- 
„dzieli, dlaczego powstanie nocy listo- 
padówej zgasło, jak meteor, i dat 
dlatego zwycięstwo pod Stoczkiem. 
Pierzchają kołumy bútnego Geisma- 
ra, zostawiając w popłochu i rannych 


i bronie. | 

„Zwycięstwo pod Stoczkiem roz- 
paliło serca i rozwinęło skrzydła. 
Winieneś, wodzu! Całe powstanie 
mogło było stać się iednem wiel- 
kiem zwycięstwem! Lecz hydra opo- 
zycji, złożona z głów starszyzny 
niszczyła święte dzieło wolności aty 
pomagałeś zniszeżeniu! ; 
| O, pola wawerskie, trupami za- 
słanel o, święty śnie 


ludzi polegtych za ojczyznę! Genera- 
le, tak szedieś pod Grochów! Gene- 


rale, czemu ty dopiero pod Grocho- 
wem odzyskaieś siebie? | 3 
- 0, generale, zapóźno! 


TEN 


910 rokū. | ać 


- Br. Knothego, 8) deklamacja art. 


-W kościele św. Józefa żałobną 


— ski ög 


oczy generała Żymirskiego, jak ols- 


- niezwy 
„A ty WŁ: 


nie bez przebudzeń 


Napróżno błyskasz orm Wato- 3 


w i 
Anan, 


Ni'328 


X 


odśpiewany przez artystów hymn 
narodowy. Następnie pp. Korczako. 
wa, Orliński i Orlowski zadeklami 
utwory okolicznościowe, RE 

Prof. Remiszewski wygłosi od 
wiednie przemówienie, poczem ar 
ści teatru Polskiego z Knake-Zawa 
kim, art. teatru Rozmaitości, odeg 
ją- „Warszawiankę” — Wyspiańsi 
go. Wieczór zakończy p. Kazimi 
Rychterówna sceną z „Nocy. listo 
dowe, tworząc postać Kory, . ; 

Bilety (juź tylko tańsze) są 
nabycia w Kole pomocy dla legjoa 


Na wstępie żostanie odegrany j 


stów, Spacerowa 40, od g. 10 4 
| * e RÓW 
Uroczysty obchód  Hstopad 


organizowany przez Koło łódz 

Polskiej Macierzy Szkolnej w ro 

cę powstania, odbędzie się. w 

koncertowej Vogla w dniach 29 
b. m. o godzinie 8 wiecz. = > 

(Na program obchodu złożą 

+) -Przemówienie przedstaw 

la zarządu Macierzy, 2) odczyt p 


tru Polskiego p. Dunikowskie 
życkiei, 4, pieśni narodowe w wyko- - 
naniu poiączonych chórów „Lutni“ i 
Stow. handlowców polskich. == = > 
E W części Koncertowej obeho: 
du przyjmie również udział utalento. 
wany skrzypek p. Bronisław Lechow: 
Ska nz | ae 
| Program dzisiejszy i jutrze 
jednakowy. Ri a: 
=- Geny biletów: na środę 29 b. m. - 
od 20 kop. do 1 rb. 50 k. na czwar. 
tek 30-go od 10 do 30 kop. > i 
-Bilety nabywać można, począw- 
szy od poniedziałku dn. 27 b. m. 6d 
godz. 10 do 1 i od 4 — 7 wieczorem, - 
w lokalu Polskiej Macierzy Szko 
przy ul. Piotrkowskiej 1651. © 
|... W dniach obchodu, to jest w- 


dziś i jutro, bilety od p 
po południu sprzedawane będą w. 


sie sali koncertowej. s i 

: Staraniem Stow. Nauczycieli Chrześcjan 

-będa się w dniu dzisiejszym, jako w roczmi 
-.powstan'a listopadowego 'odazyty bezpłatne 
temat powstania w 1831 r. w następują: 

puoktach: Mee ae anA EE Ta F 

“O LO Podleśna 1, p. Koziołkiewiczówna 
2. Muzeum (Piotrkowska 9ł) p.. Jasi 


"8. Towarzystwo Godziwych Rozrywsk. (Ka 
rola 8), p Kralkowski, 4 godz. © AA) 
4, Monopol (Rokicińska), p. Gontarska, 3 
5. Na Stokach, p. Kralkowski, Š g 3: 3o0 
6, Długa 90 (pensja Sobolewskiej), p. Wys - 
rzykowski, 2 g. PO 


7. Zawadzka 9. p. ]. 


Radwański, 5 g. 


kiem, napróżno płaszcz twój miga 
między szeregami — nie  obronisz 
"pola. : Ry aa 
©- Opozycja i ty na jej czele zdra- 
 dziliście sprawę powstania, a ciebie - 
i bitwę grochowską zdradzi Kruko- 


wiegki. | SEZON. 
piąty łutyl Dzień 


__ Dwudziesty 
straszny, dzień bezprzykładnego mę- 
„stwa i okropnego krwi przelewu. = 
„ «Mały lasek: olszynowy pamięta, . 
jak się w nim oszańcowała śmierć 


„i bez litości kosila walczących. 


|, Mały lasek olszynowy: pamięta 


„kały błyskawice szeregom - walezą* 
cych żołnierzy. Mały lasek olszyno- 
wy pamięta, jak waleszni konają ze 
ojczyznę, jak to umierał generał Zy- 
 mirski, = a Pa 
. Mały lasek olszynowy stawał się 
niezdobytą twierdzą w  oszalałych © 
męstwem rękach polaków. = 
„Głopicki, jak bóg wojny, na 
swoją stronę szalę zwycięstwa prze: 
chyla, lecz zalewa wojsko przemoc 
nawały, a generał Krukowiecki nie 
słucha rozkazów, generał Kruko- 
wiecki nie przychodzi na  odsieoz. 
Niech przekiną potomni imię gene- 
rała Krukowieckiegol - RZE 
Dyktatorze, zmogła cię nawała, 
lecz szemużeś czekał w bezozynie . 
długie miesiące? Na nic męstwo jed- 
nej chwili wobec niemocy chwil ty- © 
siącznych. Stanęły tamte, jak armja © 
ciężona, i pokooały cię—dyk- 


tatorze, ERD Moe A 
- Wiary trzeba, wiary męskiej, 
aby dzieła dokonać; bez wiary pro- 
chem jeno i gliną jesteśmy. = 
Poka granat pod koniem Chło 


piekiego.  Rannego wodza z pola > 


unoszą. | 


_ lak się kończy dzień gro” | 
chowskiej bitwy. — — SE 


| Gem 


tia” 


